w 


Cena 3 zł. 


Opłata pocztowa ulszczona ryczałtem. 
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Zawiedzione nadzieje 


tych, którzy dali się „wziąć na kawał..." — Kio 
rozumiał dosłownie, ten... źle zrozumiał 


W związku z nagłą dymisją Claytona, | su, motywując swe stanowisko tym, że 


koła polityczne zwracają uwagę na 

NOWY KURS AMERYKAŃSKI 
w związku ze sprawą pomocy dla Euro- 
py. W Paryżu panuje przekonanie, że 
nieoczekiwana dymisja nastąpiła wskit- 
tek tego, że Clayton podczas swych licz 
nych pertraktacji z  przedstawicielanii 
państw europejskich wysunął szereg pro 
pozycji i poczynił wiele obietnic, do któ- 
rych nie był upoważniony. Przyrzekł on 
bowiem przedstawicielom niektórych kra 
jów europejskich szybką i wysoką po- 
moc amerykańską, rozumiejąc „zbyt do- 
słownie* obietnice min. Marshaila. Tym 
czasem Stany Zjednoczone nie noszą 
się wcale z zamiarem udzielania pomocy. 
Rozpoczęły one właśnie zarówno na te- 

renie wewnętrznym jak i za granicą 

KAMPANIĘ COFANIA OBIETNIC 

Tygodnik londyński „Tribune“ omawia 
Jac wzrastającą w społeczeństwie amery 
kańskim opozycję przeciwko udzieleniu 
pomocy krajom Europy zachodniej pi- 
sze: „Stanowisko to zostało wywołane 


-~ zalewem raportów podróżujących po Eu 


ropie kongresmenów, którzy w wielu wy 
padkach nie umieli zauważyć z okien po- 
kojów swych hoteli ża”nych oznak głodu 
czy innych klęsk*. Pismo cytuje, jako 
najbardziej charakterystyczne sprawoz 
danie Johna Tabera, przewodniczącego 
komisji budżetowej kongresu, który po 
zwiedzeniu Rzymu, Aten, Stambułu, Ka- 
iru, Triestu, Wiednia, Berlina i Zagłębia 
Ruhry stwierdził, że 
„NIE ZAUWAŻYŁ NIGDZIE," 

by komukolwiek brakowało żywności. 

Pod wpływem raportów „podróżują- 
pisze „Tribune“ 
cały szereg członków senatu i izby re- 
prezentantów wypowiedziało słę już prze 
ciwko zwołaniu specjalnej sesji kongre- 


100 lokomotyw 
zakup.ła Polska w Ameryce 
W końcu października spodziewane 
jest przybycie do Gdańska transportu, 
zawierającego 100 lokomotyw z Amery 
ki, zakupionych przez Polskę w ramach 
40-milionowego kredytu, uzyskanego 
przeważnie na potrzeby komunikacji, 
Mają one przybyć zmontowane do por 
tu gdańskiego. Tu wprost ze statków 
ustawione będą na torach i odejdą po 
przeglądzie do ruchu. 


ZSRR i Szwecja 


podnoszą swe przetstawicielstwa 

do rangi ambasad 

Przed pewnym czasem rząd szwedzki 
zwrócił się do rządu ZSRR z propozycją 
wzajemnego przekształcenia przedsta- 
wieielstw dyplomatycznych na ambasady 
i wymiany ambasadorów między ZSRR 
i Szwecją. Rząd radziecki przyjął tę 
propozycję. 

W związku z tym Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR mianowało posła 
ZSRR w Szwecji Czerryszewa liję am- 
basadorem ZSRR w Szwecji 


większość ludności i rządów w Europie 
zachodniej czeka na pomoc atnerykań- 


A 


Do Kopenhagi przybył prezydent mię- 
dzynarodowego banku rekonstrukcji i 
rozwoju Maclay. W wywiadzie, udzielo- 
nym korespondentowi gazety „National 
Tidende“, Maclay zakomunikował, że w 
chwili obecnej odbywa on podróż przez 
różne kraje europejskie i „przede wszy- 
stkim odwiedzi on te kraje, które otrzy- 


LJ 


ską, nie czyniąc żadnych wysiłków by 
przezwyciężyć trudności własnymi si- 
tami. 

% 


mały lub pragną otrzymać pożyczkę w 
banku międzynarodowym". 

Odnośnie „planu Marshal“ Maclay 
oświadczył korespondentowi, że „plan 
Marshalla æ rzeczywistości jeszcze nie 
istnieje“, Europa, powiedział Maclay, po 
winna sama zademonstrować „własne 
możliwości“ i „dobrą wolę. 


Radość dla Niemców 


Demontaż = 


Nowa próbka Języka angielskiego, w którym 


inaczej się pisze, 


a inaczej czyta... 


Brytyjska komisja kontrolna I amerykański zarząd wojskowy w Niemczech.. 
ogłosiły wczoraj listę 682 zakładów w obu strefach, które w ciągu 2 lat mają 
być zdemortowane na cele reparacyjńe. ° 97 097 PL 

Lista ta obejmuje 682 zakłady, tj. jedynie 42 proe. przedsiębiorstw, prze- 
znaczonych na demontaż na podstawie umowy reparacyjnej, zawartej przez 


cztery mocarstwa na wiosnę ub, roku. Umowa ta przewidywała 


demontaż 


1.638 przedsiębiorstw przemysłowych dla celów reparacy inych. 


We wspólnej deklaracji angło-samerykańskiej podkreślono, 


że niemieckie 


p O p a = — 


rządy będą mogły przedstawić swoje zastrzeżenia co do demontowanych fabryk 
w tych wypadkach, „jeżeli według ich opinii redukcja danej gałęzi przemysłu 
de ustalonego poziomu może być dokonana w sposób mniej szkodliwy”. 

W oświadczeniu powiedziane jest dalej że rozłożenie demontażu na 
2 lata ma na celu NIEOSŁABIANIE ODBUDOWY PRZEMYSŁU NIEMIECKIE- 


GO. 
Celem Anglików i Amerykan — koftczy deklaracja — jest PRZYWRÓCE- 
NIE NIEMCOM ICH POTENCJAŁU PRZEMYSŁOWEGO Z R. 1936. 


LOAN Awm 


Zabłądzili... 


Agencja Franse Presse donosi z Aten 
iż greckie ministerstwo bezpieczeństwa 
potwierdźiło wiadomość, że dwaj se- 
natorzy amerykańscy, którzy udali się 
na północno - wschodnie tereny kraju, 
dostali się w pobliżu granicy tureckiej 
w rejon opanowany przez powstańców. 

Oddziały powstańcze zniszczyły tam 
szereg mostów w czasie działań prze- 
ciwko wojskom rządowym, uniemożli 
wiając w ten sposób powrót Amery: 
kanom. 

Greckie samoloty rządowe próbowa: 
ły, bez powodzenia jednak, lądować na 
obszarach powstańczych celem wzię- 
cia Amerykanów na pokład, 

EEEBEZTEETZDOZTZÓŃ SZEF VEEE TUI 


Jedność Słowian 


w obliczu niehezpieczeństwa niemiec- 
kiego 

Czeska organizacja oporu urządziła 
w Pradze wiec publiczny pod hasłem 
„Niebezpieczeństwo niemieckie jest na- 
dal aktualne“. Znany dziennikarz Sychra 
wa stwierdził, że Niemcy ponownie pod- 
noszą głowę w nadziei na walkę z naro- 
dami słowiańskimi. Jednakowoż Czesi ł 
Słowacy nigdy więczj nie będą adosobnie 
ni, mając pewne oparcie o zjednoczone 
i potężne narody słowiańskie. 

Przewodniczący związku b. więźniów 
politycznych Kopriva powiedział: , Jes- 
teśmy świadomi faktu, że Niemcy znaj- 
dują sią na zachód od Czechssłowacji 
i wiemy dobrze, co się tam stanie jeżeli 
Niemcami będą rządzili ponowrie magna 
ci przemysłowi i finansowi. Przemysłow- 
cy hitlerowcy w zachodnich Niemczech, 
cieszą się poparciem i ochroną grupy 
amerykańskich monopolistów. 

Czesi sądzą jednak, że ludnosć anglo- 
saska nie zgadza się z tego rodzaju pol'- 
tyką, zdając sobie sprawę z grożącego 
jej wyniku niebezpieczeńistwa. 


Zbrodniarze wojenni 


winni być przekazani odnośnym 
państwom 

Delegacja polska w komisji prawnej 
Zgromadzenia Generalnego ONZ wystą* 
piła z poparciem projektu jugosłowiań- 
śkiej rezolucji, żądającej aby Zgromadze 
nie wezwały wszystkich swych członków 
do realizacji postanowień i uchwał ONZ 
w sprawie wydania przestępców wojen- 
nych, quisiingowców i zdrajców krajom, 
w których popełnili oni zbrodnie. 
AAAA 


W Anglii coraz gorzej 


Tegoroczny deficyt wyniesie 600 milionów funtów 
szterlingów. — Jak zaradzić ciężkiemu kryzysowi? 


Wybityny ekonomista prof. Warga a 
nalizuje przyczyny kryzysu ekonomie7- 
nego w Wielkiej Brytanii. Zdaniem je- 
go, kryzys ten nosi wielce specyficzny 
charakter. Nie jest to kryzys nadproduk 
cji, bowiem popyt wewnętrzny erzekra- 
cza podaż towarów na rynku. Nie jest on 
również wywołany niedostateczną pro- 
dukcją, bowiem poziom jej w bieżącym 
roku jest niższy od poziomu w roku 1938 
zaledwie o 10 proc. W ważniejszych dzie 
dzinach przemysłu, jak produs ‘ja. stail; 
surówki i energii elektrycznej obecna 
wytwórczość przekracza cyfry Jroduk- 
cji przedwojennej. Nie jest to kryzys fi- 
nansowy, albowiem dochody państwowe 
Wielkiej Brytanii przewyższają wydatki. 

Według opinii prof. Wargi, jast to prze 
de wszystkim kryzys bilansu płatricze- 
go, bowiem Anglia nie może zdnbyć dío 
gą eksportu środków na zakup żywnoś- 
ci i surowców za granicą. Jest to kryzys 
całego ustroju ekonomicznego brytyjskie- 
go imperializmu. 

Druga wojna światowa zadała temu 


Mimo tak poważnego zachwiania gospo 
darki brytyjskiej, rząd Attlee usiłute ną] 
dal prowadzić starą politykę ekspansji 
imperialistycznej, wymagającej kolosal- 
nych wydatków. Autor przypomina, że w 
porównaniu z połową 1989 r. liczebność 
armii angielskiej wzrosła przynajmniej 
trzykrotnie, co pociągnęło za sobą dalsze 
zwiększenie wydatków. 

Z deficytu bilansu płatniczego Wiel- 
kiej Brytanii w roku ubiegłym wynoszą 
cego 450 milionów funtów szterlingów, 
300 milionów stanowiły wydatki na 
okupacje Grecji Palestyny i innych 
państw. Jeszcze gorszy jest stan tze- 
czy w bieżącym roku, gdyż deficyt wy- 
niesie ok, 600 milionów funtów.. 

Jak stwierdza prof, Warga, Bevin 
uchwycił się planu Marshalla jako rzeko 
mo jedynego wyjścia, umożliwiającego 
zrównoważenie bilansu płatniczego 
Wielkiej Brytanii. Jednakże autor do- 
chodzi do wniosku — po szczegółowej 
anaizie — iż rzekomy plan Marshalla 


istrojowi ekonomicznemu poważny cios | nie rozwiązuje trudności brytyjskich. 


W błeżącym roku bowiem. Anglia w żad 
nym wypadku nie otrzyma tak 

nych jej dołarów, a suma, którą mogła- 
by z czasem uzyskać przyjąwszy, Że 
kongres USA zgodzi się na udzielenie 
pomocy, wyniosłaby zaledwie 250 milio- 
nów funtów szterlingów, to znaczy nie 
pokryłaby nawet połowy tegorocznego 
deficytu, 

Zdaniem autora, Stany Zjednoczone 
umyślnie zwłekają z udzieleniem Anglii 
nowej pożyczki, chcąc ją w ten sposób 
zmusić de wydatkowania zapasów zło- 
ta, a następnie i do dalszych ustępstw. 

Jedynym sposobem przezwyciężenia 
obecnego kryzysu jest — zdaniem znako 
mitego ekonomisty — jedynie konse- 
kwentnie demokratyczna, socjalistyczna 
polityka wewnętrzna i zagraniczna, a 
więc rzeczywista nacjonalizacja kluczo» 
wych dziedzin gospodarki narodowej An 
glii, rozwój stosunków ekonomicznych 
z dominiami, oraz z państwami Europy 
Wschodniej, w pierwszym zaś rzędzie ze | 
Związkiem Radzieckim. 


Zakończony został Ici i ostatni 
Kurs Prokuratorski w Szkole Prawni- 
czej Ministerstwa Sprawiedliwości, mia- 
szczącej się w Łodzi, przy ul, Zachód- 
niej 45. Al absolwentów Kursu, w tym 
sześć kobiet, powiększy szeregi pracow- 
ników: polskiego sądownictwa. 

Na wczorajszą Uroczystość wręczenia 
dyplomów, przybył wiceminister spra- 
wiedliwości Rek, przedstawiciele władz, 
ergamizacji politycznych, oraz liczni re- 
prezentanci sądownictwa. 

Jak podkreśli! Dyrektor Szkoły, Ici 
Kurs, mimo bardzo trudnych warun- 
ków pracy, był najliczniejszy, Słuchacze 
chętnie znosili brak opału w zimie į na- 
uke w czasie upałów przy zamkniętych 
oknach, (gdyż inaczej hałas uliczny unie 
możliwiał prowadzenie wykładów), kie- 
dy zaś nie było światła, chodzili na dwo- 
rzec, aby tam móc się uczyć! Pragnienie 
wiedzy było u wszystkich jednakowo 
silne, bez względu na posiadane wy- 
keztałcenie i bez wzgledu na wiek, któ- 
rego rozpiętość waha się od 20 do 50 lat. 
Równy start dał im entuzjazm į wspól- 
ną chęć, aby osiągnąć maximum, dostęp 
„ne wszystkim w dzisiejszej rzeczywisto- 
ści. Utworzenie Kursów Prokuratorskich 
było niewątpliwie eksperymentem, ale 
do eksperymentów wyjątkowych należy 
także podchodzić w sposób niebanalny. 
I to dało rezultat! 

Dopływ sił demokratycznych do są- 
dowmictwa jest nieodzowna konieczno- 
ścią, I dwiema drogami kształcą się no- 
wę kadiy prawników. Jedna, to nor- 
maino - szkoleniowa, którą idą po tkoń- 
czeniu liceów studenci prawa., druga, 
zapocząękowana dwa lata temu przez 
Ministerstwo Sprawiedliwości — społe- 
czno =- praktyczna, w czasie 8-riniesięcz- 
nych Kursów Prokuratorskich. 

Sprawdzianem,, że po ukończeniu Kur 
su absolwenci stają na wysokości zada- 
nia jest fakt, że już 50 proc, b, uczniów 
Szkoły Prawniczej dostało nominacje 
na podprokuratorów. Wszyscy pracują i 
pracować będą w prokuraturze na tere- 
nie całego kraju, z szczególnym uwzglę 
dnieniem Ziem Zachodnich. 

Zastępy nowych prokuratorów  włą- 
czając się w potężną machinę sprawie- 
dliwości, zdają sobie sprawę, że żaden 
człowiek, a szczególnie prawnik, nie ma- 
że sobie powiedzieć w jakimś momencie, 
żę wiedza jego jest wystarczająca, że 
dalej już iść nie potrzebuje i nie może 
przeciwnie, wiedzę należy zdobywać 
stale, rozszerzać ciągle swe doświadcze- 
nie, a pozatym — pogłębiać i utrwalać 
poziom etyczny aparatu sądowego, któ- 
ry w naszym kraju stał i stoj bardzo wy 
soko, 

Przemawiając do absolwentów wice- 


zą- 
ślady bytności 


Doktór z Zosią sprzątali pokoje, 
cierając, o ile sie dało, 
pacjentów. Anna z Weronką pracowały 
w kuchni. A Bogusia jeździła w sweim 
łóżeczku z pokoju do pokoju | gaworzy- 
ła tajemniczo. 

Z kuchni szły smakowite zapachy. dok 
ór krzątał się wesoło, rozmawiając z 
dawnym swoim humorem, Anna nakry- 
wała stół w jadałni biegając między 
kuchnią a pokojami, Mieszkanie pach- 
qało różami wychylającymi się z wazo- 
nów, w gabinecie stały różowe gozdziki, 
w pokoju Anny stal na stole olbrzymi 
(tzak azalii. 

Waryńscy przysłali 
siarni, 

Wszysłkie te zapachy lączyły się W 


chyba pół kwia- 


sharakterystyczną „świąteczną” woń. 


minister Rek podkreślił słusznie, że nikt 
pracujący w sądownictwie nie może być 
oderwany od życia, nie może być czło- 
i wiekiem zamkniętym w kregu prawa na 
swoim odcinkm, choćby miał wielkie zdoł 
ności, gdyż nie wypsłni wtedy. dobrze 


swego zadan 


e 
ą, 


Wielkie znaczenie ma harmonia mię- 


m 0 


N 
8 zaciych kilogram 


Od l5:go bm. wszedł w życie nowy 
j cennik na artykuły żywnościowe pierw- 
lszej potrzeby. który po raz pierwszy 
|Rzkędnia również ziemniaki. 

Koumisja Qennikowa ustaliła cenę hur- 
‘towa ziemniaków w (ranzakcjach powy- 
|żej 500 kg. na zł, 650 za 100 kg., cenę 
detaliczną w tranzakcjach od 50 do 500 
kg. — na zł. 790 za 100 kg., cenę detali- 
czną w tranzakcjach do 50 kg — w wy: 
sokości 8 zł. za jeden kilogram, 

Nie wszyscy jednak zastosowali się do 
tego zarządzenia, czego najlepszy do- 
wód, iż wczoraj w jednym ze sklepów 


—nzporp i H 
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Nowi prokuratorzy 


powiększyli szeregi pracowników polskiego sadownictwa! 


dzy całym społeczeństwem. a aparatem 
państwowym, a rola sądownctwa jesi 
jedną z najbardziej doniosłych. 

Doskonały wynik jaki dały Kursy Pro 
kuratorskie sprawił, że jako nasięsny, 
zacznie się w grudniu b. r. w  jóczkiej 
Szkole Prawniczej — |-szy Kurs Sẹ- 
dziowski. 


je przepłacać za ziemniaki! 


i ani grosza wiecej 


przy ul. Wschodniej. na odcinku od Na- 
rutowicza do Jaracza wystawiona była 
na kartoflach cena 12 zł. za kg.! 

Komisja Cennikowa  uprzedza wszy- 
skich, iż za nieprzestrzeganie obowiązu 
jącego ćennika winni pociągnięci bedą 
do odpowiedzialności i karani surowo 
przez Komisję Specjalną. 

Komisja komunikuje jednocześnie, że 
ogłoszone ceny na ziemniaki obowiązują 
tylko w granicach Wielkiej Łodzi, zaś 
dla województwa obowiązują ceny usta- 
lone przez Wojewódzką Komisję Cenni- 
kowa. (s) 


Ocet, chleb i masło 


naraziłv nieuczciwych kupców na grzywny 


Na wczorajszym posiedzeniu Delega- 
tura Komisji Specjalnej rozpatrzyła 
jznowu szereg spraw przeciwko. nieuczci 
wym kupcom, podbijającym ceny na ar- 
tykuły pierwszej potrzeby. 

W wyniku rozpraw MARIA Pl 
j RZOCH, właścicielka sklepu spożywcze- 
jigo w Łodzi przy ul. Kilińskiego 78, za 
odmowę sprzedania octu, który posiada- 
ła ukryty — ukarana została grzywną 
w wysokości 50,000 zł; 

MICHALINA SMOLIŃSKA, właśc. 
sklepu spożywczego w. Łodzi, ul. An- 
drzeja Struga nr. 48, za pobieranie nad- 
miernych cen za mąkę zapłaci 30.000 
zł. grzywny; 


ANTONINA GARCZYŃSKA, właśc. 


KINO „WISŁA” Daszyńskiego 1 


W rolach głównych: l 
0. ŻAKOW 

M. KUZNIECOW 

W. CHOCHRIAROW 


29) 


Anna 
szczęśliwsza. 


czuła się z godziny na 


godzinę 
Poprostu nie poznawała 
samej siebie. Nareszcie koszmar nie- 
dawnej wojny. poniewierka j ruina jej 
dawnego życia, przestały ją straszyć. 

Oczy jej błyszczą miłym. podniece- 
niem, twarz zarumieniła się ad kuchen- 
nego żaru. Jak to przyjemnie móc się 
znów niepokoić, czy pieczeń będzie so- 
czysta, czy gasareta „stanie“ na czas i 
czy ciasto w piecu nie opadnie. 

Doktór daje się porwać ogólnemu na- 
strojowi, z przyjemnością patrzy na 
krząłającą się Annę, Nie poznaje swo- 
jej surowej, sztywnej czasami aeysten- 
tki.. Tyje kobiecego uroku bije z jej ró- 
żowej twarzy i blyszczących oczu. 

Przed jego oczami staje Anna Jaką 


zobaczył pierwszego dnia po- powrocie, | właśnie dziś musiała ja ubrać sama. Na 


sklepu spożywczego w Łodzi, ul. Andrze 
ja Struga nr. 49, za odmowę sprzedaży 
masła į brak cennika, ukaraną została 
25.000 zł. grzywny; 

IGNACY PLICHA, właśc. piekarni w 
Łodzi, ul. Młynarska nr. 20, wypiekał i 
sprzedawał chleb o wadze niższej niż 
ustalona. Zapłaci 25,000 zł. grzywny; 

MARIA PIOTROWSKA, wiaśc. skle- 
pu spożywczego w Łodzi, ul. Limanow- 
skiego mr. 153, za odmowę sprzedaży 
masła — ukarana grzywną 20.000 zł; 

JADWIGA PALMOWSKA, właśc. 
sklepu spożywczego w Łodzi, ul. Limo- 
nowskiego nr. 58, za pobieranie nadmier 
nych cen za mąkę — ukarana została 
grzywną 20.000 zł. 


Pocz. seansów w dni powszednie: 17, 19, 21 
Pocz. seans. w niedziele i święta: 15, 17, 19, 21. 


WYŚWIĘTLA OD DZIŚ NOWY FILM RADZIECKI 


W IMIĘ ŻYCIA 


Reżyseria: A. ZARCHI i J, CHEJFIC 
Muzyka: W. PUSZE OW . 

Produkcja: „LENFILM" 

Eksplostacja: „Film Polski”, 


Czy to możliwe, by ktoś mógł się tak 
zmienić w ciągu kilku miesięcy? 

Anna zręcznymi ruchami kończy de- 
korowanie stołu. Zośka stoi za mą w 
niemym zachwycie. 

— Jak ślicznie! 
trafi! z 

Anna uśmiecha się zadowoloda. Pa- 
trzy na zegar, niedługo przyjdą goście. 

— Pan doktór będzie łaskaw pomy: 
śleć a swojej toalecie, ja także mus.ę się 
przebrać — zwraca się do Jerzego z żar 
tobliwym uśmiechem. Naszą «rólewnę 
ubierzemy na końcu, kiedy już wszyscy 
będą gotowi, 1 

Obejrzała krytycznie całe mieszkanie i 
zadowolona poszła do swego pokoju. 

Była w doskonałym humorze. Sukien- 
ka przyniesiona od krawcowej, piewsza 
porządna sukienka po wojnie, uszyta by- 
łą doskonale, włosy nareszcie dały się 
ułożyć gładko i nie fruwaly już w porę- 
conych pierścieniach. Taki dzień, jak 
dzisiejszy, mógl sogodzić człowieka 7 
życiem, które do niedawna wydawą% 
się tak niepotrzebne... 

W przedpokoju rozległ się dzwonek. 
Waryńscy! Czas ubrać Bogusię! 

Nie pozwoliła się wyręczyć Zosi, Dziś, 


Pani wszystko po- 


2 
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W: ścię ofiarności trwa 


społecznej 


Wielki wyścig ofiarności 
się stolicy 


na rzecz odbudowt jącej 
trwa. 

W ostatnich dniach wpłynęły następu- 
Jące ofiary na ten cel: 

Biuro Techniczno - Handlowe, Łódź 
il. Sienkiewicza nr. 52, ofiarowało na 
odbudowę Warszawy 700 par okularów 
kurzoszczelnych. Zarząd Komunalnej Ka 
sy Oszczędności Łódz - Miasto oiiaro- 
wało 50.000 zł, na odbudowę Warszawy. 
Dyrekcja Teatry Wojska Polskiego prze 
znaczyła Sumę 54.573 zł. na odbudowę 
Warszawy — jako dochód z przedsta- 
wieqia w dniu 148 rb. 

s 

Z okazji imienin dyrektora Państwo- 
wch Zakładów Hodowli Roślin dr. Jad- 
wigi Lekczyńskiej pracownicy i` admi- 
nistracja majątków Strzelce, Chodów, 
Leśnierz, Chełmo, oraz pracownicy Biu- 
ra Inspektoratu — Łódź, zamiast wią- 
zanki kwiatów składają kwotę złotych 
32.600,— na odbudowę Warszawy, 


Od wczeraj do 25 hm. 


rejestracia kart na m'eko 

W skiepach miejskiej sieci rozdziel- 
czej należy iejestrować Il-go kupon Te- 
jestracyjny na mleko świeże z kart żyw 
nościowych na m-c listopad 1947 e. 
„Dz. 0-3“ (Powszechne Zaopatrzenie) 
„Dz, 0-3“ R.C.A. ;, Dz: 0-3“ Minister- 
stwa Komunikacji, „M“ (Macierzyńskie) 
Powszechne Zaopatrzenie, „M“ R.C.A, | 
„M“ Ministerstwa Komunikacji, 

Rejestracja trwa od dnia 16 paździer 
niką do 25 października rb. włącznie. 

Wszystkie karty „Dz. 0-3“ dla dzieci 
do jednego roku życia należy rejestro- 
wać za okazaniem metryki urodzenia w 
I0-ciu Słącjach Opieki nad Matką I 
Dzieckiem. 

Od dnią 1-go listopada wydawane bę- 
dzie na wyżej wymienione karty mleko 
świeże w ilości 7 itr. na kartkę. 


Apel do kupiectwa 


Zarzad Zgromadzenia Kupców m. Ło 
dzi uchwałą z dnia .1.10 b. r, powołał 
lokalny Komitet Ligi Lotniczej w Zgro- 
madzeniu Kupców m. Łodzi, który zwra 
ca się z apelem do kupiectwa o czynne 
poparcie akcji Ligi Lotniczej przez na- 
bywanie cegiełek na rozbudowę lotni- 
ctwa polskiego, które będą rozpifowa- 
dzane przez specjalnych przedstawicieli 
| Zgromadzenia Kupców m. Łodzi. 


Konkurs 
Rekordowy 


Kupon zastępczy 
B 


łóżeczku leżało przygotowane chrzestne 
ubranko, dar Anny. 

Pudrowałą małe ciałko i zręcznie kła- 
dła dziewczynce strojną koszulke. Bogu- 
sia, płacząca zwykle przy ubieraniu, dzi- 
siaj była wyjątkowo spokojna, jakby 
przejęłą się nadzwyczajnym humorem 
swej chrzesinej matki. Anna podniosła 
do góry wystrojoną małą panienkę i 
uśmiechnęła się z czułością. 

— Mój ty skarbie malutki! 

Nie słyszała pukania do drzwi, nie sły- 
szaia, jak się otworzyły. Tak ją zoba- 
czył Władek Waryński. Stał dlugo, nim 
go zauważyła. W pewnym momencie 
dojrzała poprzez rainionka dziecka ma- 
ią, zgarbioną postać. Polożyła Bogusię 
i ziowu podeszła do drzwi. 

— Miło mi pana powitać w tym uro- 
czystym dniu. 

— I dla mnie on jest uroczystsry = 
odpowiedział miękkim. cichym glosem. 
— Patrzył na nią serdecznie swoimi nie 
pospolicie pięknymi oczami. Miał ra 
tchnioną twarz artysty, a subtelnych. 
regularnych rysach, tak jakby przyroda 
chciała wynagrodzić biednemu kalece 
zniekształcenie ciała Trzymał dłoń An- 
ny i patrzyłem 

(D. & n.) 
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WICEK: — My z podaniem.. 

WOŻNY: — To tam dalej! 

WACEK: — Nie rozumiem, na co im 
ten pusty pokój!.. 


samowolna gospodarka mieszkaniami 


"WE Ą F 


URZEDNICZKA: — Proszę minąć 
korytarz + następną» salę. 
WACEK.: — Pięć sal minęliśmy! Czy 


ten lokal nie ma końca? 


am 
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sz 


WACEK: 
szkać! Łazienka, kuchnia... 


— Możnaby tu śmiało mie- 


WICEK: — Faktycznie, 


to jakoś nie idzie.. 


że na biuro 


URZĘDNIK: — Niestety, mamy zbyt 
malo czasu... 
WICEK: — Ale za to lokal macie aż 


nazbyt duży! 


ujawniona w domach BGK przez władze kwaterunkowe. — Do mieszkań zaj- 
mowanych przez BGK nzleży dosiedlić sto kilkadziesiat osób! 


Omawiając zagadnienie glodu miesz- 
kaniowego w Łodzi, wskazywaliśmy nie 
jednokrotnie, iż samowoli na tym odcin- 
ku dopuszczają się nie tylko osoby pry- 

Kathe: ale co gorsza rozmaite insly ylu= | 
cje. 

Na potwierdzenie tego możemy przy- 
toczyć obecnie konkretne fakty, ustalone 
przez władze kwaterunkowe, które z 
dniem 15 bm. przystąpiły do generalnej 
kontrali wszystkich obiektów, nie wyłą- 
czając także budynków, zajętych przez 
instytucje, urzędy i biura. 

Na pierwszy ogień poszły domy miesz 
kalne Banku Gospodarstwa Krajowego, 
przy czym, jak stwierdzono, instytucja 
ta rozporządza na terenie naszego mia- 
sta aż 10 budynkami mieszkalnymi, o 
agólnej liczbie panad 300 mieszkań. 


W wyniku kontroli władze kwaterun- 
kowe stwierdziły, że w domach BGK po- 
wierzchnia lokali nie jest wykorzystana 
racjonalnie | że pominięte są tu całkowi- 
cię obowiązujące normy zaludnienia, cze 
go najlepszym dowodem, iż w wielu 
mieszkaniach 4-pokojowych przebywa 
zaledwie po 5 osób, w a zkanisch 3- 
pokojowych po 4 osoby į 

Wędług prow oai obliczeń, do 
mieszkań w domach BGK należałoby 
fokwaterować sto kilkadziesiąt osób! 


N enasycony anetyt 

Jak zdolaliśmy ustalić, BGK posiada 
W Łodzi ogólem 10 własnych i przydzie 
lonych budynków mieszkalnych. a mia- 
nowicie: przy ul. Abramowskiego I, AL 
l-go Maja 73, Pomorskiej 41-a, Magis- 
irackiej 20, Jaracza 82, Karolewskiej 
48-50-52, Małachowskiego 8 oraz potęż 
ny blok mieszkaniowy przy ul. Zaci- 
sze 6-5-10. 

W miaju 1945 r. centrala tej instytucji 
zostałąprzeniesiona z Warszawy do Ło- 
dzi i zażądała... przydzielenia dla swych 
pracowników jeszcze pięciu domów przy 
ul. Magistrackiej a m, in. domu pod nu- 
hierem 28. 

Wiądze miejskie uwzglę: dniły tę proś- 
bę z tym jednak, że BGK wyremontuje 
na swój koszt 70 zniszczonych mieszkań 
w dwóch sąsiadujących ze sobą domach 
na ul. Magistrackiej, 

Pe upływie kilku miesiecy centrala 
BGK przeniosła się z powrotem do stoli- 
cy, a Wraz z Urzędem Opuściła miasto na 
stałe większość urzędników, którzy 
otrzymali mieszkania w Warszawie. W 
Lodzi pozostał tylka oddział, zatrudnia- 
jący zaledwie 200 pracowników, 

Dia tych 200 pracowników BGK 
chciał mieć 15. domów, t} 10 już posia- 
danych i do tego 5 nowych. 

Jednakże BGK nie wypelnił wziętych 
1a siebie zobowiązań i nie wyremonto 
xa] owych 70 mieszkań. Powołując się 
aa ten fakt, jak również na to, iż insty 
tucją ta rozporządza nienormialnie dużą 


„ilością bui fynków, podczas gdy inne in- 
'stytucj je wogóle nie mają gdzie  uloko- 
wać swych pracowników — władze kwa 
'terunkowe, odpowiedzialne za racjonal- 
ną gospodarkę lokalami mieszkalnymi, 
uch; dily poprzednia decyzję i w czerw- 
cu 1947 r. przydzieliły dom przy ul, Ma- 
gistrackiej 28 bezdomnym pracowni- 
kom poszczególnych instytucji. 


Ale BGK 
la! sie do Wojewódzkiej Komisji Miesz- 
kaniowej i dzięki temu. że na rozprawę 
nie wezwano przedstawicieli Zarządu Nie 
ruchomości, ani też zainteresowanych 
lokatorów — BGK uzyskał przychylną 
decyzję. | 

Lekatorzy domu przy ul. 
kiei 28, którzy za własne pieniądze wy- 
temontowali mieszkania w tym budynku 
zą laczną sumę 300.000 złotych, wezwa- 
ni zostali do opuszczeria mieszkań, któ» 
re BGK zabezpieczył dla... 
cowników! 


Weńtu ” swego w dz misę 

Cała ta historia jest jednym eli 
nonscnsem i nosi cechy wybitnej niespra 
wiedliwości spolecznej. 


nie dał za wygraną. Odwo- 


Magistrac- 


swoich pra- 


BGK zatrudnią tylko 200 pracowni- 
ków, ponieważ zaś w domach Banku 
jest ponad 300 mieszkań, wynika z tego. 
iż domy BGK nie sa zamieszkane tylko 
i wyłącznie przez pracowników tej insty- 
tucji. 

A więc jeśli mięszkają tam także i 
inni ludzie, jakim prawem kierownicy 
BGK sami przydzielają mieszkania ko- 
mu chcą, z pominięciem władz kwate- 
runkowych, którym tylko dla kurtuazji 
podsuwa się już gotowe przydziały do 
podpisu? 

Do. czego to wszystko prowadzi — 
widzimy z powyższych przykładów. 
Podczas gdy w Łodzi szaleje głód miesz- 
kanłowy, gdy nadal jest znaczna ilość 
bezdomnych a lekarze nie mogą urucho- 
mić swych gabinetów z powodu braku lo 
kali — w domach zajetych przez BGK 
ludzie mieszkają nie tylko wygodnie, ale 
wręcz luksusowo! 

Nie dość tego. 
jeszcze wyeksmitować mieszkających 
już ludzi, aby zyskać jeszcze więcej 
*|miejsca dla swych pracowników. 


Instytucja ta chce 


Z tego 
prosty i logiczny wniosek. 


Z 


wszystkiego można wysnuć |nim mieszkają od szeregu 


wy upada zasadnicza 
której instytucji tej przyznano szereg 
budynków, a ponieważ w budynkach 
tych mieszka wiele osób. wosóle nie ma 
jących nie wspólnego z EGK — władze 
kwaterunkowe winny odebrać BGK przy 
dzielone domy ; potraktować je tak sa- 
mo, jak każde inne domy mieszkalne. 


przyczyna, dla 


Nie znaczy to bynajmniej! że należy , 
e*smitłować zamieszkałych w nich ludzi. 


Ale nie można też tolerować takiego 
absurdu, aby poszczególne instytucje 
same rządziły mieszkaniami, podczas 


gdy w wielu miesztasiach |-izbowych 
gnieździ się często po 10 osób! 

Wszyscy lokatorzy domów BGK win- 
ni być scieśnieni według obowiązują- 
cych powszechnie norm, a zwolnione lo- 
kale i pojedyńcze pokoje należy przezna 
czyć dla bezdomnych. 


* Jeżeli zaś chodzi o dom przy ul. Ma- 
gistrackiej 28, decyzja Woj. Komisji 
Miecztaniowej winna być  cofrieta, 
gdyż BGK nie ma prawa do tego domu 
i nie potrzebuje go. Mają natomiast nie 
zaprzeczalne doń prawo ci którzy w 
miesięcy i 


chwilą | którzy dom ten wyremontowali ją ZA 


przeniesienia centrali BGK do Warsza- ko zapracowani, pieniadze! 


Zamiast chodzić do szkoły 


zorgon zowali sza:kę złodziejsko, przepijając 
skradzione pieniądze z takimiż koleżkomi 


We wczorajszym artykule p.t. „Ratuj 
my naszą młodzież!” wspomnieliśmy po- 
krótce o wykryciu przez Komendę M.O. 
w Łodzi szaiki młodocianych złodziei. 

Obecnie dowiadujemy się bliższych 
szczegółów w tej sprawie, 

Władze śledcze, prowadząc dóchodzć- 
nie przeciwko szajce międzynarodowych 
złodziei, o ujeciu których donosiliśmy 
przed paru dniami, stwierdziły, że nieza- 
leżnie od tych przestępców, w tramwa- 
jach łódzkich grasowali młodzi chłopcy 
i dziewczęta, również uprawiający proce 
der okradania pasażerów. 

Nieletni złodzieje i złodziejki w niczym 
nie ustepowali dorosłym „mistrzom“ 
Jak bowiem zeznały poszkodowane przez 
nich ofiary, o kradzieżach przekonywa- 
no się dopiero wówczas, gdy nie było już 
śladu po zręcznych złodziejaszkach. 

W wyniku przeprowadzonej obserwacji 
cała szajka nieletnich złodziei znalazła 
się pod kluczem. 

Zatrzymani zostali 16-LETNI MIROS- 
ŁAW FROEHNEL (Limanowskiego 15), 
herszt szajki, który sam okradl pasaže- 
rów w tramwajach na sumę okolo 
175.060 złotych i przyznał się do tego, 
dalej 16-LETNI AR TALMANOW 
SKI (Pl Kościelny 8). 15-LETNI ZDZIS- 
ŁAW BROŻEK (Pocztowa (3), 17-LET- 


NI WŁADYSŁAW SZEWCZYK /Ggrodo- 
wa 10) 14-LETNI HENRYK GACZYŃ- 
SKI (Wierzbowa 10), 16-LETNI HENRYK 
ZALEWSKI /Łagiewni:ka 4), 15-LETNI 
ZYGMUNT WIKTORSKI (Wojska Pol- 
skiego 119) i 15-LETNIA HALINA WA- 
LASIAK (Limanowskiego 8). ; 

Do szajki nałeżały jeszcze dwie dziew 
czynki w wieku 15 i 16 lat, nazwisk ich 
jednak narazie nie możemy opublikować. 
ze względu na to, iż udało im się zbiec. 

Pod dowództwem „herszta** Froehnela 
szajka dokonywała kradzieży w tramwa 
jach łódzkich, w sklepach, na targowis- 
kach, a także czeste udawała się na g 
ścinne wystepy do Zgierza. 

Wszyscy wyżej wymienieni, z uwagi 
na swój wiek, podiegają obowiązkowi 
powszechnego nauczania, ale żadne z 
nich do szkoły nie chodziło. Edukację 
przerwali w roku ubiegłym, ukończy- 
wszy od jednego Jo 5 oddziałów szkoły 
powszechnej. Zygmunt Wiktorski okła- 
mywał rodziców: zapisano go do szkoły, 
ale zamiast uczyć się, wagarował i brał 
czynny udział w kradzieżach Pozosłali 
— jawnie nie cholzili do szkoły za wie- 
dzą swych rodziców, 

Wśród członków szajki panowały roz- 
wiezłe obyczaje. Nieletni złodzieje zrabo 
wane pieniądze przepijali wraz ze swy- 


mi „przyjaciółkami“ w knatwach lub 
też z proestytutkami, do czego się przy- 
znali w dochodzeniu! 

Herszt Froehnel został ostatnio skaza- 
ny za-kradzieże na 4 lata domu popraw. 
czego. skąd jednekże zbiegł po dwóch 
dniach, zaś Halina Walasłakówna ma wy 
toczona sprawe o kradzież 7 pierścion= 
ków i 8 par organków, w czym pomaga 
ły jej dwie zbiegłe koleżanki. 

Wszystkich dziesięcioro Il 5s.kcia Wy- 
działu Śledczego "omendy M.O. prze- 
kazala wczoraj do oddziału dla nieletnich 
przy Sądzie Grodzkiim, gdzie niedługo ad 
będzie się przeciwko ním sprawa są- 
dowa. j 

Jeszcze raz zwracamy uwagę na ko- 
nieczność podjeciz energicznej walki 
z demoralizacją wśród młodzieży! (o) 
PAAA CANAN AANEREN 


6 umowę zkierową 
tla rzem osła kraw eck ego 
Związek Zawodowy Pracowników 
Przemysłu Konfekcyjno + Odzieżowego 
opracował projekt umowy zbiorowej dla 
rzemiosła krawieckiego w Łodzi. 
Umową tą obięci zostali zarówna 


krawcy miarowi, szyjący ubrania į płasz 
cze, jak i WAWA - -kapelusznicys 


i 


str 4 
Panie kopią piłkę! 


Oryginalna impreza na Odbudowę War- 
szawy 


Coraz nowe pomysły, lepsze i oryginalniej 
sze od poprzednich, rodza się przy organi+0- 
waniu imprez na rzecz odbudowy Warszawy. 

Tym razem notujemy coś takiego, czego 
jeszcze w Polsce nie było. Oto okręgowy od- 
wiał Związku Zaw. Pracowników Przemysłu | 
Konfekcyjnego, organizując w nadchodzący 
poniedziałek impreze sportową, wpadł na ory 
ginalny pomysł skompletowania piłkarskich 
drużyn żeńskich. Zobaczymy więc na bois- 
ku panie kopiące piłkę! 

Ten sensacyjny mecz odbędzie się na bois- 
kn KP Zjednoczone »rzy ul. Kilińskiego Mię- 

żeńskim zespołem Konfekcyjnego Klubu 
Sportowego, a reprezentacją żeńską Ośrod- 
ków Konfekcyjnych w Łodzi, Bilety wstępu 
w cenie 30 zł. są do nabycia w Radach Za- 
kładowych, oraz w dnia zawodów przy kasie 
na bojsku. Całkowity dochód przeznacza się 
na fundusz Odbudowy Stolicy. 


Zagranicą podejmowano niejednokrotnie , 
próby wprowadzenia footbaln żeńskiego, ale | 


zanłechaąno go. W Polsce będziemy pierwszy 
raz świadkami meczu piłkarskiego zespołów 
żeńskich. Ciekawe, czy próba ta znajdzie na- 
śladowców i czy żeński sport piłkarski przyj 
mie się u nas, 


———— 


KS. Filmowiec zaw'a”amia... 


Zebranie sekcji piłki nożnej KS Filmowiec 
odbędzie się w poniedziałek dnie 20 bm. o 
godz. 20-tej w lokatu świetlicy przy ul. Że- 
romskiego 100. Obecność wszystkich człon- 
%w obowiązkowa. 


Znów walkowery? 


Yzy mecze pięściarskie o mistrzostwo 
Łodzi 


Powoli zbliżamy się do półmetka dru- 
iej kolejki spotkań o drużynowe mistrzostwo 
okręgu łódzkiego w boksie. W ciągu soboty 
1 niedzieli odbędą się dalsze trzy mecze, po- 
zostanie do rozegrania jeszcze osiem i 16 lis- 
topada koniec z mistrzostwami. 

Brak kompletnych drużyn i aż nazbyt li- 
czne wypadki oddawania punktów wałkowe- 
rami spowodowały. że mistrzostwa stały się 
mało atrakcyjne, to też nie wzbudzają więk- 
szego zainteresowania wśród publiczności. 
Większość zawodów mija bez echa i jedynie 
występy takich drużyn jak Tęcza i ŁKS przy 
kuwają uwage. 

W nadchodzącą sobotę IKP zmierzy się 
ze Zjednoczonymi, natomiast w niedzielę od- 
będą się dwa mecze, jeden w Piotrkowie, dru 
gi w Łodzi. W Piotrkowie walczy ŁKS z Con 
cordia, w Łodzi odbędzie się mecz Tęcza — 
Zryw. 


Powoli j ostrożnie, aby nie wywołać 
najlżejszego szmeru, wysłannik Mac- 
Kineyą począł oddalać się z niebezpiecz- 
nego miejsca. 


Dokąt óziś nójrziemy 
PAŃSTWOWY TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Dziś o godz. 19 wielki sukces Tsatru W.P, 
grana. Pa niesłabnącym powodzeniem tragiko 
—edia Rojasa „Celestyna“. 

TEATR POWSZECHNY 

Nowy sezon w Teatrze Powszer hnym roz- 
gocznie się w sobotę dn. 18 bm wystawie- 
niem uroczej komedii „Fircyk w zalctach* 
Franciszka Zabłockiego w nowej inscenizacji 
1 Modrzewskiej. 

TEATR „SYRENA” 
sraugutta 1. 

Dziś i codziennie o godz. 19,30 „COLORA 
BO" Zdzisława Gozdawy i Wacława Stępnia: 

Kasa Teatru czynna od godz. 10 — 13 i od 
16-tej, tel. 272-70. 
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Trzy nokauty w Katowicach 


,Pięściarze radzieccy zwyciężyli 12:4. — Punkty dia drużyny 
polsk ej zdobyli Kruża i Szymankiewicz 


oczeki- 
| wano w Katowicach występu pięściarzy 
= Zawody odbyły się w obec- 


Z wielkim zainteresowaniem 


ności przeszło 10 tysięcy widzów, byli 
oni świadkami nowego j nie mniej za- 
służonego sukcesu bokserów ZSRR. 


Pięściarze radzieccy wysłąpili w 
mocno zmienionym składzie i wy- 
stawili tylko trzech tych sa- 


mych zawodników, którzy walczyli w 
Warszawie, a mianowicie SEGAŁOWI- 
CZA, GREJNERA i SZCZERBAKOWA. 
Mecz zakończył się zwycięstwem druży- 
ny gości w stosunku 13:4. Wyniki po- 
szczególnych spotkań nie nasuwają za- 
strzeżeń, jedynie tylko zwyciestwo ARY 
STAGOWA nad CZORTKIEM widow- 
nia przyjęła z pewnym  niezadowole- 
niem, W meczu tym doszło do walki 
SZCZERBAKOWA z OLEJNIKIEM, za- 
kończonej porażką łodzianina. Punkty 
dla drużyny polskiej zdobyli KRUŻA i 
SZYMANKIEWICZ. Trzy walki zakoń- 
czyły się zwycięstwem przez k.o. 

Pięściarze radzieccy pokazali się z jak 
najlepszej strony, zdumiewała zwłasz- 
cza ich doskonała kondycja i niezwykle 
silne ciosy. Oto wyniki poszczególnych 
par. 


W wadze muszej SEGAŁOWICZ miał 
zą przeciwnika MAŁAKA, którego zde- 
cydowanie pokonał na punkty w wadze 
koguciej Chanukaszwili trafił na KRU- 
ŻĘ, który silnym, celnym uderzeniem, 
zadanym w drugim starciu, wygrał wal- 
kę przez k.o. W wadze koguciej ARYS- 
TAGOW stoczył równorzędną walkę Z 
CZORTKIEM. Przewagą pięściarza 
ZSRR była minimalna to też przyznanie 
mu zwycięstwa spotkało się z protestem 
ze strony widzów. 


W wadze lekkiej doskonały technicz- 
nie bokser radziecki, GREJNER spotkał 
się ponownie z RADEMACHEREM, 
Również i tym razem Grejner wyso- 
ko wygrał na punkty. 

W wadze półśredniej przeciwnikiem 
SZCZERBAKOWA był OLEJNIK. Nie- 
stety, bokser łódzki sprawił zawód. Już 
w pierwszej rundzie po jednym z cio- 
sów Szczerbakowa, Olejnik znalazł się 
na deskach, a w drugim starciu, na znak 
sekundanta, walkę przerwano, przyzna- 
jąc zwycięstwo Szczerbakowowi przez 
techniczne k. o. 


W wadze średniej walka GAWRI- 
ŁOW — SZYMANKIEWICZ była zupeł- 


Motocyklowe mistrzostwaŁodzi 


Niedzielne wyścigi zgromadzą najlepszych kierowców 


W nadchodzącą niedzielę, dn. 19 bm. | w zależności od kategorii maszyn’ osiąg 


odbędą się na torze żużlowym przy pla- 


cu 9-go Maja wielkie wyścigi motocykło 
we o mistrzostwo Łodzi. Zawody ite 
organizuje z polecenia Polskiego Zwiąż 
ku Motocyklowego sekcja motorowa 
Dziewiarskiego Klubu Sportowego. Mis- 
trzostwą te obsadzone bedą tylko przez 
motocyklistów łódzkich, gdyż regulamin 
nie zezwala na start motorzystów z in- 
nych okręgów. 

Wyścigi rozgrywane będa w każdej 
kategorii, przy czym  przedbiegi i mię- 
dzybiegi są punktowane, natomiast finał 


rozegrany będzie przy wspólnym star- 
cie, lecz z odpowiednim wyrównaniem 


Gdy znalazł się już w dość dużej od- 
ległości i nie mógł zostać przez Japoń- 
czyków zauważony, począł biec w stro- 
nę oddziału. 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul Daszyńskiego 34. 
Jutro w sobotę 18 października o god: 19,15 


niętych czasów. 

Udział w tych niezwykle interesują- 
co zapowiadających się wyścigach za- 
pewnili najlepsi motorzyści okręgu łódz- 
kiego z Krakowiakiem, Kołeczkiem, Wię 
ckiem, Bonchetem i Mucha na czele. 
Prawdopodobni te, dojdzie do oczekiwa- 
nego pojedynku Krakowiaka z rewela- 
cyjnym Kołeczkiem, Start Więcka jest 
też zapewniony, gdyż zdobył on dla sie- 
bie maszynę, na której przeprowadza 
treningi. 

Początek wyścigów wyznaczono na 
godz. 11 przed południem, Dojazd tram 
wajem linii Nr. 7. 


Dotarł wreszcie do porucznika į zdał 


dokładny raprot o tym, czego był świad- 
kiem. 


zginąć również... 


OGŁOSZENIA DROBNE 


nie wyrównana. 

czył jednak nieczysto ; otrzymał napom 
nienie. To tylko zadecydowało, że zwy 
cięstwo przyznano Szymankiewiczowi, 
| 


Za kilka chwil, Peterson może |okrutnych wrogów! 


Bokser radziecki wal- 


W wadze półciężkiej PIEROW zwycię 
żył NOWARĘE, którego zdyskwalifiko- 
wano w II rundzie, „ w wadze ciężkiej. 
zamiast KLIMECKIEGO, wystąpił PA- 
TEROK, którego LIMANAGI pokonał 
przez k. o, już w I rundzie. Bokserzy ra- 


będą w 


= 


dzieccy w niedzielę walczyć 
Gdańsku. 


Kolarzom ne wolno 
udzielać wywiadów nrasie 

Jak wiadomo, znany kolarz łódzki, Pie- 
traszewski Lucjan, został swego czasu ukara 
ny dwnumiesięczną dyskwalifikacją za mdzie- 
lenie wywiadu prasie. Karę tę zawieszono mu 
na okres jednego roku. DKS przesłał uchwa 
łę swą Polskiemu Związkowi Kolarskiemu, 
który nałożoną na Pietraszewskiego karę za- 
"twierdził. 

Uchwała Polskiego Zw. Kolarskiego będzh 
dla innych kolarzy przypomnieniem, że nie 
wolno im dzielić się z przedstawicielammi pra 
sy swymi kłopotami i zmartwieniami, bo mo- 
że ich spotkać za to kara. Ciekawe czy kolarz 
będzie również ukarany, jeśli wypowiedzi je 
go będą wielkim hymnem pochwalnym dia 
władz kolarskich? 


Mecz pływacki 


organ zu'ą drużyny HKS.-KP. Zjednoczone 

W niedzielę dnia 19-go bm. o godz 17-ej, 
na pływalni Polskiej YMCA odbęizie się 
mecz pływacki pomiędzy HKS — RP Zjedr.o 
czone w konkurencjach męskich i żeńskich. 

Zawody te zapowiadają” się dość ciekawie 
ze względu na wyrównany poziom zawodni- 
ków. 

Skład HKS-u na niedzielny dwnmecz jest 
pastępujący:  PRONIEWICZ, KOWALSKA, 
MAŚLAKIEWICZ, KONIEWSKA, DURYS L, 
DURYS I, RUMIŃSKI, WOJCIECHOWSKI 
I NEUGEBAUER. 

KP. Zjednoczone wystąpi w składzie: MA- 
CIULEWICZ, MATYSIAKÓWNA, MOTYC- 
KA, INSTUNAJD, WÓJCIKÓWNA, WIT- 
CZAK, MERCEEL, MALINOWSKI. PLACEK, 
PIETRASZUN, CZKWIANIAŃC, WOLCZYŃ - 


SKI I NIKODEMSKL Poza tym w skokach 


ujrzymy PRZY z w Z BOROWSKIEGO. ny 


= TAJEMNICE DŻUNGLI > DŻUNGLI 


Porucznik Mac-Kiney nie wahał się 
ani chwili. Muszę ocalić kolegę z rąk 
Naprzód! — 


krzyknał.. 


ROLEKTURA „Fortu- 


na” poleca szczęśliwe 
losy Łódź, Daszyńskie 


Nauka 


«a scenie Teatru Kameralnego po raz pierw lskarze 


szy w Polsce „AMFITRION 38", pełna dow- 
cipu i poezji komedia Jean'a Giraudoux Prze 
kład i prolog Bohdana Korzeniowskiego de 
koracje i kostiumy Władysława Daszew- 
kiego, reżyseria Erwina Axera. Udział biorą 
Helena Buczyńska, Stanisław Bujalski, Jerzy 
Duszyński, Czesław Guzek, Elżbieta Łabuń- 
ska, Adam Mikołajewski, Tadeusz Schmidt, 
Danuta Szaflarska, Ludwik Tatarski i Jacek 
Woszczerowicz. 


Kasa czynna od 1l-ej do 13-ej i od 15- -ej, 
tel. 123-02. 


Młodzieży do lat 18 wstep na przedstawie 
nie nie przysługuje. 
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Dr FALKOWSKI uro- 
log, specjalista nerek 
pęcherza, moczowych. 
ODRSKI 113, 3 — 
30062 
A CHĘCIŃSKI skórne 
weneryczne Piotrkows 
ka _ 157, 7—8, 3—6. 
Di KOWALSKI MIE- 
CZYSŁAW, specjalista 
skórne + weneryczne. 
1 Maja 3. 8—10. 4—7 
Dr KOWALCZYK cho- 
roby weneryczne. Že. 
romskiego 41. .2—6. 


Dr. ŁOZA, wenerycz- 
ns, skóry, włosów, 
Stenkiewicza 34, tei. 
179-56. 26807 
Dr. RÓŻYCKI, specjali 
sta choró^ kobiecych 
akuszerli Przyjmuje 
2—6 Leafonów 9 

LECZNICA lekarzy spe 
cjalistów Piotrkowska 
3, tel, 216-48, 10—19 


Kuang — sprzetlaż | 
KONFEKCJA damska i MIKROSKOPY 


męska własnej pro- 
dukcji. Oleksiewicz 
Piotrkowska 307 tel 
1356-09. 


137-47. 


28987 ” miejska 3. 


a= SzSĄŻO „SŁAW 
SZKOŁA Tańco Artys- 
tycznego ï paletu Kia 
sycznego, Łódź. Ptiotr= 
kowsxa 22 I p. front 
tel 255.74. Przyjmuje 
zapisy od godz, 10 — 
185 15 — 18. 28393 
SZKOŁA  Samochodo- 
wo - Motocyklowa. 
Przyjmuje zopisy do 
dnia 20 bm. Łódź, — 
Wólczańska 27. 


go 2 Oddział Piotrko- 
wsko 124. 30180 
„AKUMULATOR" 
Łó_ż, Andrzeja 29 tel 
155-25. Akumulatory 
wszelkiego typu rocz- 
ha awarancją, 28872 
WYTWSOSNIA Dewo- 
cjonalii „Bozar Kato. 
lioki” Łódź, Stenktewi 
a 49 poleca lampki 
nagrobkowe od 150 zł 


tuzin oraz znicze” | łągfiarowanie pracy 
nawet | SS= 
niekompletne t częścij POTRZEBNA pomoc 


kupuję. Warsztot op-|domowa, Gdańska 27 
tyczny. Łódź, Nowo: | — 16, zgłoszenia od 
30182 czwartej pp. 30532 


z, 
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